
C en a n u m eru 1 0 "ro szv s

Wychodzi trzy razy tygodniowo: we wtorek, czwartek 1 aobotę.

P rzed p łata : m iesięczn a w y n o si 8 0 g ro szy  z d o ręczen iem  1 riety. 
k w arta ln a w y n o si 2 ,4 0 z ł. z d o ręeźen iem  8 ,0 0 ri.

W  w y p ad k ach n iep rzew id zian y ch  sp o w o d o w an y ch  s iłą  wyiszą (pn 
szk ó d w  zak ład zie , z ło żen ia  p racy  i  t.p .) ab o n en t n ie m a  p faw a iąd  

n ia n led o sta rczo n ych  n u m efó w  lu b  odszkodowania.

Rok IV. |

Ogłoszenia: za ogłoszenie od wiersza 1 mm. na s tr . 6 -łam . 1 5 g r. j 
BS str. Mam. 60 gr, ogłoszenia d ro b n e s ło w o 2 0 g r. 

Sa agłosMaia redakcja nie o d p o w iad a.

Telefon Nr. 69. Konto czekowe P . K . O . N r. 1 4 5 2 6 6 .

Cneionkaml drukarni B. Mlłoszewskiego w N o w em m ieście n . D rw .

Nr. 112Nowe Miasto Lubawskie, sobota, 25 września 1937 r

Rozwój organizacji 
wiejskiej O. Z. N.

Przemówienie sen. gen. Gaiity w Radio.

S en . g en . A n d rzej G alfca , p rzew o d n iczący  
O rg an izacji W iejsk iej O b o zu Z jed n o czen ia N a 
ro d o w eg o , w y g ło sił w  d n iu 2 2 -im r . b . p rzez  
R ad io  n astęp u jące p rzem ó w ien ie  :

Jak o  p rzew o d n iczący O rg an izac ji W iejsk ie j 
O b o zu Z jed n oczen ia N aro d o w eg o , p rag n ę d z iś  
p o w iad o m ić w szy stk ich w sp ó ło b y w ate li, w  
szg zeg ó ln o śc i zaś d z iałaczy w ie jsk ich , źe O r
g an izac ja W iejsk a zm o n to w ała ju ż K o m ó rk i 
O rg an izacy jn e O .Z .N . w o jew ó dzk ie , czy li o k rę 
g o w e i p o w ia to w e , czy li o b w o d o w e n a te ren ie  
ca łe j R zeczy p o sp o lite j. O b ecn ie ro zp cczn ie s ię  
w e w szy stk ich w o jew ó dz tw ach i p o w ia tach  
ży w a p raca o k o ło zo rg an izo w an ia k o m ó rek  
g m inn y ch ., czy li o d d z ia łó w  i g ro m ad zk ich czy li 
zesp o łó w .

Jak o » asad ę s tru k tu ry ty m czaso w ych  
w ład z o rg an izacy jn y ch , p rzy ję liśm y p o w o łan ie  
d la k ażd e j k o m ó rk i trzech o rg anó w o śc iśle  
o k reślo n ej fu n k c ji, k o m p eten c ji i o d p o w ied z ia l
n o śc i, a to  : ty m czaso w y ch p rzew o dn iczących ,  
jak o o rg an ó w ro zk azo d aw czy ch n a sp o só b  
h ie ra rch iczn y , w p ro st w o jsk o w y , ty m czaso w y ch  
rad p rzy b o czn y ch (t. zw . p rezy d ió w ), U czący ch  
k ażd a 1 0 -w 2 0 cz ło n k ó w , jak o czy n n ik a d o rad 
czo -o p in io d aw czeg o , o raz sek re ta rzy — jak o  
o rg an ó w w y łączn ie w y k o naw czy ch . S y stem  
ten n ie ty lko n ie w zb u d z ił n ig d z ie w te ren ie  
n a jm n ie jszy ch zastrzeżeń , a le p rzy ję ty zesta l 
ze zro zu m ien iem  f p o w szech n y m u zn an iem  g o  
za jed y n ą ce lo w ą fo rm ę zag w aran to w an ia O b o 
zo w i sp raw n o śc i o rg an izacy jn e j. Z  o rg an izacy j
n eg o p u n k tu w id zen ia d o je o n is to tn ie m ax i
m u m m o żliw o śc i i sp ręży steg o k ie ro w an ia  
i s ta łe j k o n tro li ca łeg o ap ara tu te ren o w ego .

C o d o w spo m n ian y ch rad p rzy b oczn y ch ,  
m ają o n e za zad an ie w y d o b y w an ie z te ren u  
w szelk ich zag ad n ień , p rzep raco w y w an ie ich  
i rea lizo w an ie w e w łasn y m  zak res ie , b ąd ź też  
w y su w an ie i ch w y że j —  d o ro zw ażan ia  
i ew en t. rea lizow an ia p rzez w y ższe k o m ó rk i 
o rg an izacy jn e O b o zta .

P rzy d o b ie ran iu w sp ó łp raco w n ik ó w s ta ra 
liśm y s ię b y ć jak n a jb a rd z ie j o b iek ty w n i i d o 
b ie rać ich b ez w zg lęd u  n a  d o ty ch czaso w ą p rzy 
n a leżn o ść p o lity czn ą , b y le n a sw y m te ren ie  
b y li szan o w an i i ch c ie ii s ię p racy  n aszeg o O b o 
zu p o św ięc ić . B y u ru ch o m ić w o jew ód z tw o p o 
trzeb a b y ło w  k ażd y m  z n ich d o b rać o d 2 0 0 —  
3 0 0 lu d z i. M o żn a b y ło p rzy ty m p o p e łn ić  
o m y łk i, k tó re są w k ażd e j ch w ili d o  n ap raw ie 
n ia ze w zg lęd u n a to , źe w sze lk ie n asze p o w o 
łan ia tak d o c iał k ie ro w n iczy ch , jak  i R ad —  
są ty m czasow o .

N a k ie ro w n ik ó w  k o m ó rek o rg an izacy jn y ch  
s ta ra liśm y s ię d o b ie rać lu d z i i en erg iczn y ch , 
p o siad a jący ch o p ró cz in n y ch za le t o so b is ty ch , 
s iln y ch arak te r i tak t. D o R ad P rzy b o czn y ch ,  
o b o k ch ło pó w , o b y ty ch z p racą sp o łeczn ą w  
sam o rząd ach i o rg an izac ja  c ii g o sp o d arczy ch , 
w eszli w y k sz ta łcen i fach o w o  z iem ian ie , k sięża  
i n au czy c ie le . P rag n ę też p o d k reślić ży w y  
u d z iał k o b ie t w  p racy w szy stŚ iićh k o m ó rek o r
g an izacy jny ch .

P rz iy -te j sp o so b n o śc i ch cę p o w iad o m ić , że  
w sze lk ie ak cesy ró żn y ch o rg an izac ji lu b p o 
szczeg ó ln y ch lu d z i zo sta ły u n as p o seg reg o w a 
n e n a p o szczegó ln e w o jew ó d z tw a i o d d an e d o  
d y sp o zy c ji K iero w n ik o m O k ręg o w y m , k tó rzy  
w /g w łasn eg o u zn an ia b ęd ą z n ich k o rzy stać  
w  p rzy jm o w an iu n a cz ło n k ów . D alsze p rzy j
m o w an ie n a cz ło n k ó w  o d b y w a s ię w e w szy st
k ich o b ecn ie s tw o rzo n y ch k o m ó rk ach o rg an iza 
cy jn y ch , g łó w n ie zaś w k o m ó rk ach , d o ty czą 
cy ch ju ż b ezp o śred n io te ren u , a w ięc  g m inn y ch  
czy li o d d z ia łach i g ro m ad zk ich , czy li zesp o łach . 
Z azn aczam , że p rzy stęp u jący w in n i k ie ro w ać  
s ię d o w łaśc iw y ch , n a w łasn y ch  teren ach p o ło 
żo n y ch k o m ó rek , n ie o m ijać ich , b y n ie p o w io -  

d o w ać n iep o trzeb n y ch o d sy łań i ty m  sam y m  —  
o p ó źn ian ia i u tru d n ian ia p racy .

N ajtru d n ie j je s t zo rg an izo w ać P o lak ó w —  
p o w ied z iał M arsza łek P iłsu d sk i. I is to tn ie  
w szy scy w P o lsce są zo rg an izo w an i, o p ró cz  
w łaśn ie P o lak ó w . W  p racy  n asz ie j n ap o ty k am y  
n a k ry ty k i i to n ie  ty lk o ze s tron y  is tn ie jący ch  
s tron n ic tw p o lity czn y ch , o b aw ia jący ch s ię o  
w łasn e sze reg i, a le i ze s tron y ró żn y ch „k a 
w iarn ian y ch p o lity k ó w ", d a jący ch n am ro zm a 
ite n au k i. Jed n i w eła ją o jak ieś fascy n u jące  
h asła , d ru d zy  o d o k ład n e  p ro g ram y . S ąd zę , że  
b ard z ie j fascy n u jąceg o h asła w d z is ie jszy ch  
czasach n ie m a p o n ad to , jak ie rzu c ił N aczeln y  
W 'o d z , M arsza łek  S m ig ły -R yd z , a to  h asła  o b ro 
n y P o lsk i. H asło to fascy n u je d z iś w szy stk ich  
P o lak ów . N a w o jew ó d zk ie n asze eeb ran ia

Palestyna— nie tylko dla wybranych!
Musi być siedzibą dla mas.

Delegat Polski mówi w Genewie o
G E N E W A , 2 2 . 9 . N a p o sied zen iu k o m isji 

zg ro m ad zen ia , k tó ra o b rad o w ała n ad sp raw ą  
P alesty n y  s ta ły d e leg a t P o lsk i m in . K o m am i-  
ck i w y g ło sił d łu ższe p rzem ów ien ie , b ęd ące  ro z 
w in ięc iem  d ek la rac ji m in . B eck a 2 1 4  w rześn ia .

M in . K o m arn ick i p o d k reślił, źe k ażd a  u m ia 
n a s ta tu tu  p raw n eg o s ied z ib y n aro d o w ej ży 
d o w sk ie j, m o g ąca w strzy m ać lu b zah am o w ać  
je j ro zw ó j, m u si g ło śn y m  ech em o d b ić s ię w  
m asach ży d o w sk ich , d la k tó ry ch d efin ity w n e  
za ła tw ien ie te j sp raw y s tan o w i zag ad n ien ie  
ży w o tn e.

T e ro zd źw ięk i sp ec ja ln ie o b ch o d zą k ra je  
o d u ży m  p ro cen c ie lu d n o śc i ży d o w sk ie j, szcze 
g ó ln ie zaś P o lsk ę, g d z ie zam ieszk u je p rzesz ło  
3 i p ó ł m ilio n a Ż y d ó w  —  n a jw ięk sze sk u p ien ie  
ży d ó w  w  E u ro p ie . P o n ad to w zg lęd y ek o n o 
m iczn e tłu m aczą w ie lk ie  za in te reso w an ie  ży d ó w  
w  E u ro p ie śro d k ow ej i w sch o dn ie j P ales ty n a  
jak o te ren em  em ig racy jn y m .

N astęp n ie m in is te r o p iisu je h is to rię  o sied le 
n ia s ię ży d ó w  w  P o lsce , p o d k reśla jąc , źe n ig d y  
n ie b y li o n i g n ęb ien i o raz u w y p u k lił sp ec ja ln y  
ch arak te r s tru k tu ry sp ec ja ln e j lu d no ści ży d o w 
sk ie j, sk o n cen tro w an e j w  m iastach i m iastecz 
k ach , co w  P o lsce , jak o k ra ju ro ln iczy m je s t 
zn aczn ie b ard z iej rażące , n iż w In n y ch k ra 
jach .

T o p rzelu d n ien ie m iast lu d n o ścią ży d o w sk ą  
zak łó ca ży c ie sp o łeczn e P o lsk i, g d y ż lu d n o ść  
w iejsk a m a zam k n iętą d ro g ę d o o sied lan ia s ię  
w  m iastach .

P rzed w o jn ą em ig rac ja ży d o w sk a d w u k ro t
n ie p rzew y ższa ła p rzy ro st n a tu ra ln y te j lu d n o 
śc i, o b ecn ie zaś em ig rac ja je s t zam k n ięta . —  
K ryzy s ro ln iczy p o g o rszy ł ją secze zn aczn ie  
p o ło żen ie ek o n o m iczn e lu d n o śc i ży d o w sk ie j. 
L u d n o ść ży d o w sk a w idz i o b ecn ie w  P ales ty n ie  
jed yn e m ie jsce , d o k tó reg o m o że em ig ro w ać  
i k tó re p o w in n o zap ew n ić u trzy m an ie Ż y d o m ,  
n ie m o g ący m  z p o w o d ó w ek o n o m iczn y ch w y 
ży ć w  in n y ch k ra jach .

S y tu acja ta o d n o si s ię sp ecja ln ie d o  P o lsk i, 
w y stęp u je jed n ak i w in n y ch k ra jach E u ro p y  
śro d k o w ej i w sch o d n iej. W  d ek la racji z ło żo n ej 
k o m isji k ró lew sk iej b ry ty jsk ie j p rzez p rzew o 
d n icząceg o  o rg an izac ji sy jo n isty czn e j W ajzm ana  
o b liczo n o n a 6 m ilio n ó w  ilo ść Ż y d ó w W ’ E u ro 
p ie w sch od n ie j i śro d k o w ej, k tó ry ch p o ło źe tn ie  
g o sp o d arcze je s t n iezad o w alające o raz n a 2 0 0  
ty s . o só b ży d o w sk ich , k tó re p o w in n y ro czn ie  
w y em ig ro w ać , a z teg o 1 0 0 ty s ięcy ro czn ie  
z P o lsk i.

W ty ch W aru n k ach rząd p o lsk i sąd z i, źe
P ales ty na m u si b y ć s ied z ib ą d la m as ży d o w 
sk ich a n ie d la g ars tk i w y b ran y ch , ab y w  ten  
sp o só b m ó g ł b y ^o zw iązn n y « ~ ¥ m lk i p ro b lem  

ży d o w sk i. K siążn ica  K o p em ik ań sk a

śo iąg a ło ty s iące o h ło p ó w , k tó rzy ch cą s ię z je"  
d jn o czy ć w o k ó ł arm ii i N acze ln eg o W o d za  
i w ziąć n a sw e b ark i o d p o w ied z ia ln o ść n a d a i-  
sz ie lo sy P o lsk i.

R o zw in ięciem  teg o h asła je s t d ek la rac ja  
p ro g ram o w o -id eo w a p łk . A d am a K o ca , k tó ra  
w y p o w iad a s ię p raw ie w e w szy stk ich k ie run 
k ach n aszy ch d ąże i, a o p raco w y w an e p ro g ra 
m y i p lan y n asze j p racy o rg an iczh e j —  b ęd ą  
p u b lik o w an e w  o d p o w ied n ich te rm in ach .

D ająd to k ró tk ie sp raw o zd an ie z ro zw o ju  
O rg an izac ji W iejsk ie j, d z ięku ję w  im ien iu O b o zu  
za u d z ie lo n ą m i p rzy te j p racy p o m o c ro zg ło ś
n io m  P o lsk ieg o R ad ia i ś lę tą d ro g ą m efc o tu 
ch y  d la w szy stk ich  P o lak ó w , d ążący ch  d o  z jed n o 
czen ia i s tw o rzen ia p o tężn e j P o lsk i.

zagadnieniu emigracji żydowskiej.
S to jąc n a ty m  s tan o w isk u rząd p o lsk i p o 

d z ie la k o n k lu z je rap o rtu k o m isji m an d a to w ej 
o d n o śn ie d o s ied z ib y n aro d o w ej źy d ó w sk ie j, a  
m ian o w ic ie źe te ry to ria p rzezn aczo n e tu m  d la  
Ż y d ó w  w in ny b y ć d o b rze p o ło żo n e , zaró w n o  
p o d  w zg lęd em  u ro d za jn o śc i g leb y , jtk  i k o m u 
n ik acy jn y m , ab y b y ły zd o ln e d o in ten sy w n eg o  
g o sp o d arczeg o ro zw o ju , co w  k o n sek w en c ji p o 
zw o liło b y n a szy b k ie za lu dn ien ie ty ch o b sza 
ró w . R ząd p o lsk i je st p ew ien , że  W . B ry tan ia  
p rzy o p raco w y w an iu d efin ity w n ego p ro jek tu  
o rg an izac ji P ales ty n y w eźm ie p o d u w ag ę to  
w szy stk ie zasad n icze e lem en ty — zak o ń czy ł 
m in is ter K o m arn ick i sw e p rzem ów ien ie .

Marsz. Smigły-Rydz przybywa do Włocławka
nh otwarcie nowego mosta jego imienia.

W  so b o tę 2 5 b m . W ło cław ek  g o śc ić  b ęd z ie  
N acze ln eg o W o d aa m arsa . Ś m ig łeg o  R y d za , 
k tó ry p rzy b ęd z ie n a u ro czy ste o tw arc ie n o w o -  
zb u d o w an eg o m o stu p rzez W isłę i n azw an eg o  
p rzez m iasto im ien iem M arsza łk a . W raz z  
M arsza łk iem  sp o d z iew an y je st p rzy jazd szere 
g u w y so k ich d o sto jn ik ó w  p ań stw o w y ch .

P o św iecen ia n o w eg o m o stu d o k o n a k siądz  
b isk u p R ad o ń sk i.

M arsza łko w i W ło cław ek g o tu je se rd eczn e  
p ra ty jęcie , ty m  w ięce j, źe je s t o n h o n o ro w y m  
o b y w ate lem  m iasta .

Koncert Kiepury transmituje Polskę Radio.
W  n ied z ie lę , d n ia  3 p aźd z ie rn ik a rb . o  g o d z . 

1 2 .1 5 P o lsk ie R ad io ro zp o czy n a transm isję k o n 
certu m istrza Jan a K iep u ry , k tó ry śp iew ać  
b ęd z ie w  sa jj D o m u K ato lick ieg o „R o m a" n a  
d o ch ó d F u n d u szu O b ro n y N aro d o w ej. K o n cert 
tran sm ito w an y b ęd z ie n a w szy stk ie ro zg ło śn ie  
P o lsk ieg o R ad ia.

Komendant „Strzelca11 zamordowany
przez komunistów poleskich.

P IN S K . W ieś M u tw ica , w p o w . p iń sk im , 
b y ła te ren em  k rw aw ej zb ro d n i, d o k o n an e j n a  
o so b ie n astęp cy k o m en d an ta Z . S . o d d z iału  m o -  
ro czań sk ieg o , Jan a G aw ry lu k a .

G aw ry lu k zn an y b y ł n a te ren ie te j w si 
jak o sp o łeczn ik  i o rg an iza to r. T o też k o m u n iśc i, 
u w ażając g o za cz ło w iek a w ielce d la s ieb ie  
n iebezp ieczn eg o , p o stan o w ili g o u su n ąć .

P rzed p aru d n iam i p ó źn ą n o cą d o  m ieszk a 
n ia G aw ry lu k a w targ n ę li d w aj zam ask o w an i 
o so b n icy , k tó rzy zab ili śp iące< g e G aw ry lu k a , 
p o czy m , p o d o sło n ą n o cy , zb ieg li.

D zięk i jed n ak  ś lad o m , p o zo staw ian y m  p rzez  
m o rd ercó w , p o lic ja ry ch ło ju ż zd o ła ła w p aść  
n a ich tro p . Z ab ó jcam i śp . G aw ry lu k a  o k aza li 
s ię M ak sy m  M ak sy m czfik  v e l T im oszu k i W ła 
d y sław  Ł o zo w sk i, k ilk ak ro tn ie k aran i za w y 
w ro to w ą d z ia ła ln o ść n a te ren ie P o les ia .

M ak sy m czu k i Ł o zo W sk r, k tó rzy d o k o n a li 
m o rd u  n a tle ’ p o i  i- ty  d an y m , p rzy zn ali s ię  d o  w i y .

w Toruniu
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Sowieckie oblicze Barcelony I Walencji.
Sytuacja na teren ie B arcelony i pod ległe

go tam tejszem u urzędow i terenu przedstaw ia 
się tragiczn ie. W ystąp iły w całej jaskraw ości 
w szystk ie ob jaw y rozk ładu: teror, ryw alizacja 
po lityczna, defetyzm , rozpacz.

O pozycja w poszczegó lnych partiach jest 
bardzo siln ie akcentow ana. A narch iśc i, trock i
ści, socja liśc i zjednoczen i (socja liśc i i kom u
n iśc i), repub likan ie w alczą jeden przeciw ko 
drug iem u z resztkam i energii. Słow em w ojna 
w szystk ich przeciw ko w szystk im .

T ym czasem rząd w dalszym ciągu m ów i 
o „sy tuacji norm alnej". Polega ona na tem , że 
aresztu je się lo jalnych i n ie lo ja lnych, bo w  
ogó lnym chaosie zatracono już daw no m iarę 
lo jalności. W  prak tyce każda partia m a sw oją 
w łasną po lic ję.

K orespondent konstatu je, że w czerw onej 
H iszpan ii w idać o lbrzym i w pływ sow ieck i na 
każdym kroku. W ystarczy przejść się po u li 
cy , aby się przekonać, k to tu rządzi w rzeczy
w istości.

W idzi się o lbrzym ią ilość portretów Stalina 
i L en ina, k tóre m ożna kup ić w k ioskach z ga
zetam i i w księgarn iach . Portret Stalina został 
także zaw ieszony na froncie najp iękn ie jszego 
hotelu na p lacu katalońsk im . Schron iska d la 
dzieci zostały ochrzczone im ien iem K lary Z et- 
k in d la upam iętn ien ia g łośnej kom unistk i. W  
tym czasie zm ieniono także w  W alencji nazw ę 
p lacu Plaza R oja na Plac C zerw ony. O zdob io
no go p łaskorzeźbam i g łów nie Sfalina i L en ina 
i Insygn iam i bo lszew ick ie in i. W ygląda to w szy
stko tak , jakby czerw on i w ładcy śp ieszy li się 
gw ałtow n ie, by pozostaw ić jak ie tak ie ślady 
sw ego panow ania.

K om unizm i h itleryzm 
dw a bratank i...

N iezw yk le in teresu jący w yw ód na ten jat 
kom unizm u w R osji i h itleryzm u w N iem czech 
znajdu jem y w ,,K urierze Polsk im ":

„Z  w yw odów H itlera w ynika, że uw aża on 
sieb ie za aposto ła w alk i z kom unizm em , a na
ród n iem ieck i za doskonałe i skuteczne narzę
dzie do użycia w tym celu , ażeby zarazę ko
m unizm u w ytrzeb ić na całym ziem sk im g lob ie.

N apozór argum entacja w ydaje się przeko
nyw ująca. Po pew nym nam yśle nasuw ają się 
w ątp liw ości, budzące n ieu fność n ie ty lko do 
aposto ła, g łoszącego ideę, ale i do narzędzia 
bej ideo log icznej w alk i, k tóre on tak zachw ala.

G dzież bow iem jest ten kom unizm , z k tó
rym m am y w alczyć pod przew odem H itlera?

W  R osji napew no go n ie m a. Z resztą n ie 
m a w tym n ic dziw nego, bo dzie je św iata w y 
kazu ją, że ta fo rm ? gospodark i, k tórą nazyw a
m y kom unizm em , a k tóra po lega na rów nym 
podzia le dóbr ziem sk ich m iędzy ludzi, daw ała 
się ty lko urzeczyw istn ić w  n iew ielk ich zr^esze- 
n iadb ludzk ioK , zjednoczonych duchow o m yślą 
o przyszłym życiu w zaśw iatach i oddanych 
asceżie$ to znaczy w k lasztorach.

W  R osji obecn ie są hasła kom unistyczne, 
jest partia kom unistyczna, aleijeżeli k toś obcią ł
by tam w alczyć z kom unizm em , to trafiłby w  
próżn ię, bo kom unizm u tam ziem a.

W  tak im raz ie z czym obecn ie w R osji na
leżałoby rozpocząć w alkę na śm ierć i życie?

W życiu gospodarczym zapanow ał tam 
ustró j, oparty na Z asadach, k tóre nazyw aliśm y 
dotychczas* kap ita lizm em państw ow ym . N iektó
rzy ekonom iści tw ierdzą, że ustró j ten w pra
k tyce zb liżony jest bardzo do stosunków , k tóre 
zapanow ały W N iem czech po opanow aniu w ła
dzy przez h itleryzm , że ta analog ia stale się 
zw iększa i że N iem cy i R osja, jak dw a podąg i, 
b iegnące po różnych ideo log icznych to rach , 
zm ierzają do te j sam ej stacji prak tycznych w y 
n ików . N iedaw no stw ierdził to p. H enryk L auf- 
fenburger w  obszernej rozpraw ie, zam ieszczonej 
w m iesięczn iku „R evue po litique et parła. 
m enteire** .

W  R osji ro ln ic tw o jest k ierow ane przez 
państw o i określana jest z góry część zb iorów , 
k tóra m a być oddana państw u. W  N iem czech, 
każdy producent ro lny m a w yznaczony kon ljyn- 
gent roczny , k tóry pow in ien dostarczyć orga
n izacjom korporacy jnym po m aksym alnej cen ie".

W  R osji zysk i z przedsięb io rstw przem y
słow ych są re inw estow ane. W  N iem czech pań
stw o oznacza m axim um , ponad k tórym dyw i
dendy m uszą być re inw estow ane w  całości go
spodark i zb iorow ej.

Podo 'b ioństw -m ożnaby przy toczyć w iele".

A naliza i w niosek bardzo ciekaw e. W szak 
zarów no i kom unizm jak i h itleryzm w alczą 
z K ościo łeń i.

K om unizm i h itleryzm dw a bratank i.

C zytajcie i rozpow szechn ia jc ie 

„G Ł O S L U B A W SK I  '.

Pogrzeb 
Prezydenta M asaryka.
Pogrzeb b. prez. M asaryka rozpoczął się, 

w edług don iesień z Prag’ , w e w torek w godzi
nach rannych. O godz. 9 rano zgrom adzili się 
na H radczyn ie przy katafa lku przedstaw ic ie le 
rządów zagran icznych m . in . prem ier Jugosław ii 
Sto jadynow icz, prem ier R um unii T atarescu, 
w iceprem ier Francji B lum , szef kancelarii cy
w ilnej Prezydenta R zplite j Ł epkow stó , poseł 
sow ieck i w Pradze i w ielu innych.

N tf urorczystości pogrzebow e przeby ło do 
Prag i w iele setek tysięcy obyw ateli z całe j 
C zechosłow acji. N a u licach w idać by ło rów 
n ież w ieśn iaków , górali, przybranych w  barw ne 
s< tro je reg ionalne w szystk ich prow incy j.

T łum y spędziły noc na u licach w oczek i
w aniu na przejśc ie konduktu pogrzebow ego. 
Już od godz. 9-ej rano w zdłuż 7-k ilom etrow ej 
trasy konduktu na u licach m iasta ustaw iły się 
zw arte szpalery soko łów , po lid ji, członków le
g ionów czesk ich , tw orzonych w czasie w ielk iej 
w ojny w e W łoszech, Francji i R osji, szpalery 
w ychow anków szkó ł średn ich i w yższych, 
organ izacy j sportow ychśtd . Z ok ien pow iew ały 
żałobne sztandary . N a u licach p łonęły w ielk ie 
zn icze żałobne. N a w ielu dom ach w yw ieszono 
o lbrzym ie portrety i pop iersie zm arłego prezy
denta z podp isam i „O sw obodzic ie!" . W  oknach 
m ieszkań i w itrynach sk lepow ych p łonęły św ie
ce, la tarn ie u liczne spow ite by ły krepą.

O godz. 10 rano przyby ł prezydent repu
b lik i B enesz, k tóry w ygłosił nad trum ną prze
m ów ien ie żałobne. M ów ca określił zm arłego 
prezydenta jako człow ieka, k tóry skup ił w  so
b ie ideały re lig ijne i po lityczne, zaznaczając 
m . in ., że ostatn iem w yznan iem w iary M asa- 
ry faa by ła teza ,,Jeaus a n ie C ezar". T a teza 
stanow i jego w łaściw y testam ent po lityczny . 
M ów ca zaznaczy ł dale j, iż celem życia zm ar
łego prezydenta by ło dążen ie do utw orzen ia 
całkow icie sharm on izow hnegó po lityczn ie i spra* - 
w ied liw ego państw a.

K iedy następn ie podn iesiono trum nę na 
law etę, odezw ały się cztery strzały arm atn ie, 
potem ko le jno 22, w końcu 50. N a czele kon
duktu żełobnego kroczy ł generalny inspek tor 
arm ii czechosłow ack ie j Jan Syrovy . Z a trum ną 
postępow ała rodzina. Pochód żałobny prze
szed ł przez m iasto , na k tórego u licach sta ły w  
szpalerach tysiączne tłum y ludności.

K ondukt zatrzym ał się przed dw orcem 
W ilsona i tu odby ła się defilada arm ii czecho
słow ack ie j przed trum ną M asaryka. Po defi
ladzie złożono trum nę do w ozu ko le jow ego, 
k tórym zw łok i przew iezione do L an, spoczną 
rfa tam tejszym cm entarzu .

Piąć tajemniczych łodzi podwodnych
pojawiło się na Bałtyku.

R Y G A . Prasa ło tew ska donosi, że na po
łudn iow y zachód od L ibaw y zauw ażono 5 łodzi 
podw odnych, k tórym tow arzyszy ł okręt m acie
rzysty . Ł odzie podw odne pogrążone, by ły do 
po łow y i n ie posiadały odznak przynależności 
panstw 'ow ej. T rzym ały się one w od leg łości 
6— 7 m il m orsk ich od w ód tery to ria lnych Ł otw y.

O becn ie na m orzu B ałtyck iem odbyw ają się 
ćw iczen ia okrętów w ojennych Szw ecji1, R osji 
sow ieck ie j i N iem L ec.

N ie zdo łano jednak ustalić do jak ie j naro
dow ości należą kursu jące po B ałtyku ta jem ni
cze łodzie podw odne.

Ha roboty publiczne powołane zostaną osoby 

podlegające zastępczemu obowiązkowi wojsk.
W A R SZ A W A . M in isterstw o Spraw W ew u. 

w ydało okó ln ik do w szystk ich w ojew odów 
i starostów o sposob ie w prow adzen ia w życie 
zpstępszego pow szechnego obow iązku w ojsko
w ego.

W  m yśl tego okó ln ika zarządy gm in i O K N . 
pow inny n iezw łoczn ie sporządzić sp isy osób, 
pod legających zastępczem u pow szechnem u obo
w iązkow i w ojskow em u oraz p lany robót i jesz
cze w roku b ieżącym pow ołać te osoby do w y 
konan ia prądy , urucham iając roboty z zakresu 
zastępczego pow szechnego obow iązku w ojsko
w ego.

O soby obow iązane do pracy pow inny być 
zatrudn ione w gm inach zam ieszkan ia. W  w y 
padku n iem ożności znalezien ia tak ich robot 
gm innych, zarząd te j gm iny zaw iadam ia o tym  
w łaściw ą pow iatow ą w ładzę adm in istrac ji ogó l
nej, k tóra pow inna zarządzić zatrudn ien ie osób 
na robotach d la innej w ładzy , czy też insty tuc ji

C zynności przygotow aw cze do zastępczego 
obow iązku w ojskow ego w inny być przez za
rządy gm in ukończone w tak im term in ie, aby 
od październ ika osoby poc legające pracy za
stępczej, m ogły już odbyw ać pracę.

Poniew aż w śród osób, pod legających za
stępczem u pow szechnem u obow iązkow i w oj
skow em u, m ogą znaleźć się osoby zatrudn ione 
w służb ie państw ow ej i sam orządow ej, k tórych 
pow ołan ie m ogłoby być n iew skazane ze w zglę
du na in teres pub liczny , przeto osoby te m ogą 
być zw aln iane od pracy w  drodze w yjątku .

130.000 w iernych u stóp 
Jasnej G óry .

C Z Ę ST O C H O W A . Pierw sza ogó lnopo lska 
p ie lgrzym ka- m ężów kato lick ich na Jasną G órę 
przeszła w szelk ie oczek iw an ia.

Z am iast zapow iedzianych 57-m iu przyby ły 
62 pociąg i nadzw yczajne, zam iast spodziew anych 
50.000, przyby ło do C zęstochow y ponad 80 000 
m ężczyzn ze w szystk ich d iecezy j całe j Polsk i.

N a n iedzie lną sum ę ponty fika lną podąży ły 
ponadto tysiące częstochow ian, tek, iż u stóp 
Jasnej G óry , na obszernym p lacu pod szczy tem 
zebrało się Pko ło 130 000 w iernych.

Z poszczegó lnym i p ie lg rzym kam i przyby ło 
oko ło 500 księży .

U dział w uroczystościach w zięli: ks. pry
m as kardynał H lond, nuncjusz aposto lsk i ks. 
arcyb iskup C ortesi, ks. b iskup L isow sk i, ordy
nariusz tarnow sk i, ks. b iskup K om ar, sufragan 
tarnow sk i, ks. b iskup katow ick i A dam sk i, ks. 
b iskup po łow y G aw lina, ks. b iskup przem ysk i 
T om aka, ks. b iskup p łock i W etm ańsk i, ks. b is
kup sandom iersk i L orek , oraz k«. b iskup czę
stochow sk i Z im niak .

Po sum ie ponty fika li ej i akcie ślubow an ia 
odczy tano depeszę od O jca św ., zaw ierającą 
aposto lsk ie b łogosław ieźstw o d la zjazdu m ężów 
kato lick ich .

N astępn ie odby ł się pochód 80 000 m ężów 
przez u lice C zęstochow y, trw ający pó łto rej 
godziny .

Po po łudn iu odby ła śię d la uczestn ików 
p ielg rzym ki D roga K rzyżow a po w ałach, po 
czym rozpoczął się odm arsz poszczegó lnych 
p ie lg rzym ek na dw orzec.

N iesłychane m etody bo jko tu 
Polaków w G dańsku.

Jak zrujnowano właściciela bufetu kolejowego.
O statn ie dn i udow odn iły chyba najdob it

n ie j, że stosunek w ładz gdańsk ich do Polaków 
n ie u leg ł an i na jo tę po lepszen iu , lecz w prcst 
pnzeciw n ie, sta le się pogarsza. Ż yw cem prze
n iesione z N iem iec m etody gw ałcen ia praw 
Z nalazły now y i jaskraw y przyk ład w zru jno
w aniu w łaścic iela bufetu ko le jow ego w G dań
sku, p. Franciszka Sikorsk iego.

Przed dw om a la ty p. Sikorsk i założy ł bu
fe t w pustych poko jach dw orcow ych, w kładając 
znaczne p ien iędze w restaurow an ie i urządze
n ia bufetow e. B ył przekonany, że obow iązu
jące ustaw y i um ow a, z law arta m iędzy rządem 
R . P. a senatem W olnego M iasta G dańska za
pew nia m u bezp ieczeństw o. Srodze się jednak 
zaw iód ł. N ie liczy ł się a tem , że stosunk i w  
G dańsku u legają gw ałtow nej zm ian ie. L ist 
p. Sikorsk iego jest k ląsycznym przyk ład*m 
bezw zg lędnych m etod, jak ie się stosu je w zglę
dem Polaków .

Z razu p. Sikorsk i w prost n ie chcia ł w ie
rzyć tym w ieściom , jak ie go dochodziły . M ia 
now ic ie m niej fanatyczn i ko lejarze h itlerow scy 
w spom inali m u, że na zebran iach ko le jarzy 
uchw alono bo jko t jego lokalu , przycżem pod 
groźbą kary zakazyw ano korzystan ie z bufetu 
po lsk iego. D opiero nag łe zm niejszen ie się 
obro tów przekonało Polaka, że stan jest isto t
n ie groźny .

Z ain teresow ał się b liżej fak tam i i oto , co 
zaobserw ow ał. Pod groźbą m asakry ko le jarze 
h itlerow scy m uszą om ijać jego lokal. Jednostk i, 
k tóre się w yłam ią z pod uchw ały , teroryzu je 
się. M etody są tak w yrafinow ane, że trudno 
coś udow odn ić. Przeciw n ik potrafi naw et 
urzędow o zaprzeczyć.

W  początkach b ieżącego roku zjaw iła się 
w bufecie ofic ja lna „patro l gospodarcza" (W irt-  
scbafts-Patro lle). G dy w łaścicie l bufetu do
n iósł o tem K om isariatow i R . P., prezyd ium 
po lic ji gdańsk ie j stw ierdziło urzędow o, że żad
nej patro lk i n ie by ło .

W łaścic ielow i bufetu udało sfę stw ierdzić 
k ilka nazw isk ko lejarzy , k tórzy pełn ili funkcje 
obserw atorów . Z aczep iali on i w sposób w y 
zyw ający gości, odgrażając się jednocześn ie 
sw ym ko legom , że im po łam ią nog i. C elem 
te j roboty jest zm uszen ie w łaścic iela bufetu 
do porzucen ia p laców k i. C el ten w łaśfc iw ie 
dziś już osiągn ięto , gdyż —  jak nam się żali 
p. Sikorsk i —  bufetu utrzym ać n ie będzie m ógł 
w tak ich stosunkach. W raz jednak z likw idac
ją bufetu grozi w łaścic ielow i* ru ina m ateria lna, 
gdyż całą sw oją gotów kę w łoży ł w rozbudow ę 
bufetu .

Znów policjant ciężko ranny przez bandytę.
L itan ję m orderczych zam achów ną źycife 

po lic jan tów pow iększa w ypadek, jak i zaszed ł 
ko ło B rodów .

W  czasie nocnej patro li natknął się poste
runkow y po lic ji państw . K urek w Ponikw icy 
na n ieznanego osobnika, k tóry w odpow iedzi 
na w ezw anie do zatrzym ania się dał doń dw a 
strzały z rew o lw eru . Z ran iony ciężko w oko 
posterunkow y upad ł n ieprzy tom ny na ziem ię. 
B andyta zb ieg ł. Policja pod ję ła energ iczny 
pościg .
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P R O G R A M

X IV T y g o d n ia L .O .P .P . w  N o w y m M ie ś c ie L u b .
2 4 . IX . -  1 . X . 1 9 3 7  r .

1. W piątek, dnia 24 w rześnia, zaciągnięcie flag i L .O .P.P. 
na gm achu Starostw a i  rozlepienie plakatów i  nalepek

2. W  niedzielę, dnia 26 w rześnia o godz. 10.15 uroczys
ty pochód w szystk ich kół L .O .P.P. I oddziałów P.W . 
i W .F. z przedstaw icielam i w ładz, urzędów i organi
zacji na uroczyste nabożeństw o. (Zbiórka na dzie
dzińcu gim nazjalnym o godz. 10-ej.) Po nabożeństw ie 
przem arsz przed gm ach Starostw a, raport i przem ó
w ienie. W tym że dniu kw esty uliczne.

3. O d poniedziałku, dnia 27 w rześnia począw szy zbiór
ki dom ow e w edług ściśle ustalonego planu..

4. W e w torek, dnia 28 w rześnia w godzinach popołu
dniow ych przedstaw ienie kinem atograficzne dla m ło
dzieży (ew antl. w ieczorem dla dorosłych).

5. W  środę, dnia 29 w rześnia, o godz. 12 w południe, 
w ykład i pokaz bom b gezow ych na rynku przez 
Instruktora,O . P. G .

6. W sobotę, dnia 2 październ ika o godz. 20 w H otelu 
C entralnym dancing na rzecz L . O . P. P. (w stęp. 
99 gr.) Przygryw a ork iestra w ojakow a.

7. W najb liższym czasie przedstaw ienie am atorsk ie na 
rzecz L . O . P. P.

K om itet Tygodnia:

Prezes K oła O byw at. LO PP. Prezes K om . O bw . LO PP. 
(— ) D r. St. K om assy (— ) A . K ow alsk i Starosta Pow .

Kronika.
Nowe Miasto, dnia 22 w rześnia 1937 r

Środa M aurycego
C zw artek Tekli m ęcz.
Piątek G erarda biskupa

Słońca: w schód o godz. 5.09 zachód o godz. 17.26

Z miasta i powiatu.

KOMUNIKAT.
W związku z zbliżającym się ,,Tygodniem 

L.O.P.P.który odbędzie wie w czasie od 24 
września do 1 października, proszę wszystkich 
obywateli miast Nowego Miasta, Lubawy i po
wiatu o wywieszenie chorągwi państwowych 
i L.O.P.P., oraz proszę wszystkich przedsta
wicieli władz i organizacje społeczne o gre
mialny udział w obchodach i imprezach lo
kalnych.

Pfezes K om . O bw . L .O .P.P.
M gr. K ow alsk i, Starosta Pow iatow y

3 9  w s z y s tk ic h o rg a n iz a c y j p .w . i w .f. 
ira te re n ie m ia s ta .

W  zw iązku z tygodniem LO PP zarządzam :
W  dniu 26. IX . 37 odbędzie się pochód organizacyj 

pw f  w f. i społecznych.
Zbiórka w gim n. o godz. lo-ej w ym arsz na nabo

żeństw o późntój na rynku raport, przem ów ienie, rozw ią
zanie pochodu. ....

U dział biorą w szystk ie organizacje p. w . i w . f. na 
terenie m iasta.

D -ca całości p. K om assa Józef.
K olejność ustaw ienia w pochodzie:

2. ork iestra
3. oddziały żeńskie
4. oddziały m ęskie przedpoborow ych
5. oddziały m ęskie rezerw istów 
U dział bez broni.

K om endant Pow iat. P. W .
J. D ulęba, kpt.

S p ra w o z d a n ie z „ D n ia K w ia tk a ** .
N o w e M ia s to . Zbiórka na rzecz O chronki przy

niosła dzięki ofiarności Szanow nego O byw atelstw a 
80,15 zł za co w yrażam y serdeczne „B óg zapłać“ .

Żarz. Stow . Pań M iłosierdzia św . W incentego a Panto.

Z ż y c ia to w a rz y s tw a p s z c z e la rzy .
N o w e M ia s to . W e w topek 21 bm . odbyło się po

siedzenie tu tejszego towarzystw a pszczelarzy, na które 
przybyli prezes Pom orsk. Zw iązku Pszczelarzy p. Falkow
ski i przedstaw iciel Pom . Izby R oln. i redaktor „Pasieki 
Pom orskiej* ' p. inżynier Szydłow ski z Torunia. Tow arzy
stw o tu tejsze, niebędące dotąd członkiem Pom . Zw iązku 
Pszczelarzy, po obszernym i jasnym przedstaw ieniu przez 
pow yżej w ym ienionych panów obecnych  ̂prądów pracy 
i zcefonm ow anych w arunków gospodark i finansow ej przez 
now y zarząd, postanow iło przystąpić z dniem 1 paździer
nika br. do Zw iązku. W szyscy członkow ie, obecni na 
posiedzeniu, zadeklarow ali jednom yśln ie sw oje pizystą- 
pifenie. N ieobecni członkow ie zechcą zadeklarow ać sw oją 
przynależność do Zw iązku najpóźniej do 28 bm . u preze
sa lub skarbnika tu tejszego tow arzystw a przy rów no
czesnym uiszczeniu 75 gr. opłaty członkow skiej za cztas 
do 31 grudnia br. D o tego sam ego dnia należy składać 
u skarbnika p. W ardow skiago także ostateczne zgłoszenia 
•na cukier ulgow y. Zadeklarowani członkow ie Zw iązku 
nie potrzebują odtąd przedkładać pośw iadczeń w ójtów 
w zgl. sołtysów na ilość posiadanych ro ji, natom iast nie- 
członkow ie przedkładać m uszą takow e nadal i to ty lko  
pośw iadczenia w ójtów , pośw iadczenia sołeskie nie są m ia
rodajne. Przypom ina się, że cena cukru za kg w ynosi 
dla członków Zw iązku 47, dla nieczłonków 52 gr. C ukru 
otrzym ać m ożna teraz 3 kg na w szystk ie obecnie posia
dane ro je. Poleca się w szystk im hodow com pszczół N o
w ego M iasta i okolicy okazję tę w ykorzystać i dom agać 
się w yznaczonego kw antum cukru bezresztow nie, przez 
co zadokum entujem y, że rocznie 5 kg cukru na ró j jest 
koniecznością na racjonalne prow adzenie naszych pasiek. 
R oczna opłata do Pom . Zw iążku Pszczel. w ynosi 3 zł. od 
członka, w czym leży już opłata za ,,Pasiekę Pom orską , 
fctóra w ychodzi teraz w daleko przystępniejszym opraco
w aniu dla pszczelarza i zasługuje na w szechstronpe roz
pow szechnienie i poparcie a tym sam ym na pilne i uw ażne 
czytanie zaw artych w niej zagadnień bartniczych. K o
rzyści, jak ie obecnie dostępne są każdem u zw ęszonem u 
pszczelarzow i w inne skłonić każdego w łaściciela pasieki 
do przystąpienia do Pom . Zw iązku Pszczel., co leży ty lko  
w jego w łasnym in teresie.

D latego uprasza się w szystk ich dotychczasow ych 
członków naszego tow arzystw a jako też innych dotąd 
niezrzeszonych pszczelarzy o zadeklarow anie sw ego człon-

C zteroletn i plan inw estycyjny m . N ow ego M iasta.
P o w o li, a le s y s te m a ty c z n ie z m ie n ia N o w e M ia s to s w ó j w y g lą d z e w n ą trz n y .

(D okończenie)

C o p rz e w id u je p la n g o s p o d a rc z o -in w e s ty c y jn y  
n a ro k 1 9 3 8  ?

W  ram ach pianiu inw estycyjnego ustalone* 
go na r. 1938 m ieszczą się następujące prace:

1. Kontynuowanie dalszych prac kanali
zacyjnych.

2. Przebrukawanie Synku, który zyska 
w ygląd naw akroś now oczesny. D zięki pom o
cy finansowej ze strony Funduszu Pracy, oały 
rynek zostanie splantow any, wyłożony płytami 
a w zdłuż kam ienic znrkną szerokie, w ystające 
schody. R ynek zdobić też będzie przystanek 
autobusowy o szklanej konstrukcji, 4 duże 
lam py ośw ietlające, oraz estetyczne słupy re
klam ow e. Zarząd M iejsk i przystąpi z całą 
ostrożnością i jak najlepszym przygotowaniem 
do tej tak w ażnej dla piękna m iasta pracy in 
w estycyjnej.

3. Pobudowanie Ośrodka Zdrowia przy 
pom ocy finansow ej Funduszu Pracy. P. B ur
m istrz podkreśla, źe pom yślne załatw ienie tej 
spraw y jest zasługą Pana Starosty Pow iatow e
go m gir. K owalsk iego, którego poczynania do
znały życzliwego poparcia ze stropy w łrdz 
w ojew ódzkich. Sprawa ta jest niezm iernie do
niosła ze w zględu na w ielką śm iertelność pa
nującą w naszym pow iecie. D om O ńrodka 
Zdrow ia, pom yślany jako gm ach repreeefitacyj-

P R O G R A M

X IV .  T y g o d n ia L . 0 . P . P . w  L u b a w ie
(1 . X . 1 9 3 7 )

C zw artek 23. IX . Sprzedaż m ateriału propagandow ego. 
Piątek 24. IX . Pochód propagandow y o godz. 18.

Zbiórka w szystk ich tow arzystw 1 organizacyj 
oraz m łodzieży szkolnej o godiz. 17.30 na dzie
dzińcu gim nazjum m iejsk iego.

Sobota 25. IX . Sprzedaż m ateriału propagandow ego 
i pogadanki w stzkołach na tem at znaczenia 
L . O . P. P. dla obrony kraju.

N iedzieia 26. IX . O godz. 8,30 uroczyste nabożeństw o w  
kościele parafialnym . Zbiórka w szystk ich tow ., 
organ, i m łodzieży gim n. ze sztandaram i 
o godz. 8-ej na dziedzińcu gm in, m iejskiego 
skąd nastąpi odm arsz do kościo ła. Po nabo
żeństw ie zbiórka na Przygródku, poczem w y 
m arsz na R ynek, gdzie nastąpi pęEem ów ienie, 
odegranie hym nu narodow ego i w spólny śpiew 
„N ie rzucim ziem i". N astępnie odm arsz na 
dzjtedzin iec gim nazjum i rozw iązanie pochodn.

Poniedz. 27. IX . O godz. 15 pokaz działania bom b gar 
zow ych 1 św iec dym nych na R ynku. U godz. 
16-ej w yśw ietlanie film u propagandow ego na 
sali p. K ow alskiego. W stęp dla dorosłych po 
zw ykłych cenach, dla dzieci szkół pow szech
nych 15 gr, dla m łodzieży gim nazjalnej 25 gr.

O d 28— 29 IX . Sprzedaż m ateriału propagandow ego 1 w er
bow anie członków .

C zw artek O godz. 19.30 odczyt z przezroczam i na sali p. 
K ow alsk iego i zakończenie tygodnia.

Lubaw a, dnia 21 w rześnia 1937 r.
Zarząd K ola LO PP. w Lubaw ie:

(— ) L . M atuszew ski, sekretarz. (— ) B . N itka, prezes.

kostw a do Pom . Zw iązku Pązczel, bo ty lko w m asie leży 
siła. Przed przerw ą zim ow ą odbędzie się jeazcze jedno 
zebram ie naszego tow arzystw a i to w e w torek 5 p- ździer- 
uika o godz. 11 w lokalu T.C .L . przy ul. Środkow ej, na 
które zaprasza się w szystk ich członków i sym patyków , 
zrzeszonych lub niezw teszonych, dla ząłatw ienia spraw 
spow odcw anych now ą sytuacją tow arzystw a. W  p»3ie- 
dzeniu tym m ożna będzie jeszcze deklam ow ać sw o 
przystąpienie do Zw iązku. Zarząd.

W y n ik z b ió rk i n a p o m o c z im o w ą d la b ie d n y c h .
L u b a w a . Zbiórka uliczna, urządzona w dniu 

19. IX . 37 r. na rzecz Stow . Pań M iłosierdzia, przyniosła 
gotów ką 68,42 złotych, którą to kw otę przeznacza Stow . 
Pań M iłosierdzia w Lubaw ie na pom oc zim ową biednych 
i to na zakup odzieży i w ęgla.

Za Zarząd:
Jarzęcka Prezeska Piotrow iczcw a Sekretarka

Z dalszych stron.

N ie d ź w ie d z ic a  z  P o z n a n ia  w  d ro d z e  d o  B ia ło w ie ż y

Postanow iono, przyw rócić Puszczy B iało
w ieskiej niedźw iedzia, który by na terenie kniei 
chow ał się i rozm nażał w stanie dzik im .

Początkowy projekt przesłania do puszczy 
dw óch m ałych niedźw iadków z w arszaw skiego 
Zoo okazał się nie praktyczny.

O beonie zdecydow ano przetransportow ać 
de Puszczy B iałow ieskiej ciężarną niedźw ie
dzicę, która by m ałe urodziła w kniei. N iedź
w iedzica taka znajduje się w Zoo poznańskim . 
W  najb liższym czasie zm ontow ana zostanie od
pow iednia kiafka i niedźw iedzica via W arszaw a 
ruszy na w schód do Puszczy na stałe zam iesz
kanie.

S p a d ł z w ie ż y J a s n o g ó rs k ie j
Tragiczna śmierć pielgrzyma x Łodsi.

C ZĘSTO C HO W A. W czoraj na Jasnej G órze 
rozegrał się w strząsający w ypadek.

O koło południa w szedł na szczyt w ieży 
jasnogórskiej jeden z pielgrzym ów , 35-letn i 
Stanisław K oniarsk i, z Łodzi, i przechyliwszy 
się nie ostrożnie przez balustradę spadł z w y 
sokości blisko 100 m . na dach klaisztoru.

C iało nieszczęśliw ego przebiło dach i  spadłe 
na strych.

ny, stanąć m a na placu przy cm entarzu kato
lick im .

4. Jedną z w iększych inw estycyj będzie 
budowa chłodni mechanicznej przy Rzeźni 
Miejskiej, kosztem 45 tysięcy złotych. D oko
nanie tak pow ażnej inw estycji m ożliw e będzie 
dzięki uzyskaniu niskoprocentow ego kredytu 
z B . G . K .

5. Zarząd M iejsk i zam ierza stopniow o do
konać przebrakowania wszystkich ulic miasta 
i dać naw iorzchnię gładką, żeby uchronić dom y 
od w strząsów przy ruchu kołow ym . D o upięk
szenia m iasta przyczyni się w alnie założenie 
trawników przy ul. Sienkiew icza i skw er przy 
rzece, po lew ej stronie m ostu żelaznego.

Łącznie wymienione inwestycje wyniosą 
przeszło 100 tys. złotych.

Jeśli to w szystko uzyskam y, co przew iduje 
plan inwestycyjny w yżej przedstaw iony, to bea 
praesady będzie m ożna pow iedzieć, że N owe 
M iasto, jako sto lica ziem i lubawskiej zyska w y 
gląd piękny,m iły i praw dziw ie zachodnio-europej.- 
ski. Podkreślić przy tym należy, że dotąd osiąg
nięte rezultaty są w znacznej m ierze w ynik iem 
zgodnej w spółpracy K orporacyj M iejsk ich z 
Zarządem M iejsk im , oraz w ytężonej pracy i in ic 
jatyw y gospodarza m iasta pana B urm istrza 
W achdw iaka.

K om unikaty P. I. R .
Z e b ra n ie łą k a rs k le .

K om unikujem y członkom naszyci, których łąk i po
łożone są nad D rw ęcą, że w dniu 26 w rześnia 1937 r. 
o godz. 15-ej odbędzie się w K azanicach w lokalu szkol
nym zebranie łąkarsk ie, na którym om ów iona zostanie 
spraw a zagospodarow ania łąk.

N a zebranie to zaprasza się ro ln ików z K azanie, 
Z ielkow a, R ożentala, G ierłoży Polsk iej, B yszw ałda i Tu
szow a.

W zebraniu w eźm ie udział instruktor łąkarsk i 
p. inż. B erent 1 instruktor T. R . P. T. R . P.

W  s p ra w ie p o b ie ra n ia o p ła t ta rg o w y c h  
o d a rty k u łó w  ż y w n o ś c i.

N iektóre zarządy m iejsk ie pobierają opłaty 
targow e od artykułów żyw ności, dostarczanych 
przep producentów ro lnych. Przypisać to nale
ży '“nieznajom ości przepisów praw nych, w yda
nych w tym przedm iocie, u szerszych m as 
ro lniczych.

W  zw iązku z tym Pom orska Izba R olnicza 
zw raca pp. R olnikom uw agę na przepis art. 30 
ustawy z dnia 11 sierpnia 1923 r. o tym czaso
w ym uregulow aniu finansów kom unalnych 
(D z. U st. N r. 62 poz. 454 z roku 1936), w m yśl 
którego pobieranie opłat targowych od artyku
łów źyw taości, dostarczonych przez producen
tów ro lnych, jest dozwolone ty lko w razie 
sprzedaży tych artykułów w m iejsk ich halach 
targow ych. Zatem sprzedaż tychże artykułów 
na ryn^ fpodczas targów tygodniow ych nie 
podlega opłatom targowym .

W s p ó ln y m  w y s iłk ie m re a liz u jm y d o n io s ły c e l.

Pow szechnie uznaw ana działalność Tow arzystw a 
Popierania B udow y PubM cznych Szkół Pow szechnych 
nie w ym agh już dziś szerszego uzasadnienia.

W ynik i dotychczasow ej akcji m ogłyby być o w iele 
pow ażniejsze gdyby w szystk ie zabiegi Tow arzystw a, 
zm ierzające do zdobycia funduszów na budow ę szkół, 
znalazły pełn iejsze i szersze jak dotąd zrozum itenie i po
parcie w szystkich sfer naszego społeczeństw a.

Jednym z tak ich zabiegów Tow arzystw a jest spra
w a znacaków na podręcznikach szkolnych.

Zarząd G łów ny Towarzystw a Popierania B udowy 
Publicznych Szkół Pow szechnych, dzięki obyw atelsk iem u 
stanow isku Zw iązku W ydaw ców1 i K sięgarzy uzyskał 
m ożność uzyskania za każdy sprzedany egzem plarz pod
ręcznika szkolnego 10 gr. na budow ę szkół przez zakupno 
odpow iedniego znaczka.

Zakupno znaczka nie obciąża zupełn ie kupującego 
książkę dla ucznia, gdyż na każdym egzem plarzu pod
ręcznika szkolnego jest na karcie ty tu łow ej napis: „C e
na W raz ze znaczkiem na Tow arzystw o Popierania B udo
w y Publicznych Szkół Pow szechnych". G hodzi ty lko  
o to ażeby na sprzedanym egzem plarzu rzeczyw iście był 
nalepiony ten znaczek. D opatrzenie tego drobnego 
szczegółu nie obcięża w niczem kupującego ojca, m atki 
czy opiekuna dziecka, nie kosztu je a jakże w ielk ie m a 
znaczenie dla realizacji celu, jak i sobie Tow arzystw b 
Popierania B udow y Publicznych Szkól Pow szechnych 
postanow iło. Z groszy tw orzą się tysiące złotych, ż ty 
sięcy m iliony, a nam m ilionów trzeba, ebyśm y Polsce 
odrodzonej zbudow ali szkoły pow szechne.

D nobnym w spólnym w ysiłk iem w szystk ich: nauczy
ciela, ucznia, ojca, m atki, brata, siostry, opiekuna czy 
instytucji m łodzież w ychow ującej przy zakupnie podręcz
nika szkolnego realizujem y doniosły cel o znaczeniu 
ogólnopaństw ow ym . C zy nie należy o tym pam iętać.

N adszedł sezon zakupu książek dla m łodzieży 
szkolnej.

Zdarza się niestety dość często, iż przy sprzedaży 
podręcznika terf czy inny sprzedający książkę zapom ni 
o naklejeniu znaczka — niechże tak iem u księgarzow i 
przypom ni o tym kupujący.

B ędzie to napraw dę w ielk i w spólny w ysiłek w szy
stk ich sfer obyw atelsk ich a zarazem czynne w spółdzia
łan ie szerokiego ogółu w realizacji doniosłego dla Polsk i 
celu i zadania, jak ie spełn ić pragnie w in teresie ogólne
go dobra Państw a Zarząd G łów ny Tow arzystw a Popiera
nia B udow y Publicznych Szkół Pow szechnych.
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Kuzyn „m atki rew olucji1* aresztow any  
w W arszaw ie.WVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

W  m ieszkan iu S ru la F riedm ana przy u l. 
M iłe j  22 w W arszaw ie odbyw ało się nocy ub ie
g łe j zebran ie kom un istów z W arszaw y i pro
w inc ji. O ko ło godz. 2-e j po lic ja otoczy ła dom 
i w kroczy ła do m ieszkan ia.

W śród zgrom adzonych w ybuch ł pop łoch . 
Z dem askow an i usiłow ali ukryć się, inn i próbo
w ali staw iać opór.

P olic ja aresztow ała w szystk ich obecnych . 
Jednym z aresztow anych okazał się Jank ie l 
L uksem burg , kuzyn zam ordow anej znanej kc- 
m unistk i n iem ieck ie j R óży L uksem burg , zw anej 
,,m atką rew o luc ji” . .

O prócz L uksem burga aresztow ano: E li'sza 
L andaua, L eszera N uchom a, M ajera L ieder- 
m ana, A rona S ztrelm ana —  w szyscy B ez sta
łego m iejsca zam ieszkan ia.

P olic ja zdoby ła w ażne dokum enty , k tó re 
posłużą do osadzen ia pod k luczem dalszych 
cz łonków bandy w yw ro tow ców .

Aeroklub Pom orski otrzym uje siedem nowych  
sam olotów .

W  n iedz ie lę dn ia 26 bm . na lo tn isku M o 
ko tow sk im w W arszaw ie cen tralne w ładze 
L .O .P .P . przekaźą poszczegó lnym A erok lubem 
i ośrodkom przysposob ien ia w ojskow ego lo tn i
czego 130 sam olo tów d la szko len ia m łodzieży .

A erok lub P om orsk i w T orun iu otrzym a 
z tego p ięć m aszyn , w tym cztery R W D 8 
i jedną R W D 13.

N iezależn ie od tego A erok lub P om orsk i 
otrtzym ał w ostatn ich dn iach dw a sam olo ty 
pu P Z L ., k tó re brą ły udzia ł w C hallenge^, 
ten sposób tabor A erok lubu P om orsk iego 
T orun iu zw iększa się o siedem m aszyn .

Sejm Legionu Polskiego postanow ił 
zw alczać kom unizm .

W  C leveland , w S t. Z jedn . odby ł się trzy
dn iow y S ejm L eg ionu P olsk iego w eteranów 
am erykańsk ich , w k tó rym w zię ło udział 140 
delegatów i 102 delegatk i L eg ionu P ań. N a 
sejm ie uchw alono m . in . zw alczać kom un izm , 
w ydaw ać w łasne czasop ism o oraz dysku tow ano 
nad przystąp ien iem do św iatow ego Z w . P ola
ków z zagran icy , spraw y te j jednak n ie zała
tw iono i postanow iono oddać ją zarządow i do 
dedyzji.

P rócz tego uchw alono urządzić w roku 
przyszłym w ycieczkę do P olsk i. P o d łuższych 
sporach postanow iono przen ieść siedz ibę L eg io
nu P olak iego W eter. A m erykańsk ich z D etro it 
do C leveland .

N aczelnym kom endantem L eg ionu w ybrano 
Jana M . L ew andow sk iego . R ów nocześn ie z tym  
z jazdem odby ł się S ejm L eg ionu P ań, na k tó
rym w ybrano prezeską naczelną M artę Ś li
w ińską.

ty - 
w A
w

: G Ł O S L U B A W S K I  -

Now e cudow ne uzdrow ienie w Lourdes.
Z L ourdes donoszą o now ym zare jestrow a

nym przez „B ureau de C onstataticns“  cudow
nym uzdrow ien iu . C hodzi tu m ianow ic ie o za
konn icę A ugustjankę M arąuertę z W ersalu .

W  r. 1929 zachorow ała ona na zapalen ie 
op łucnej, k tó re w róciło co 4 la tach . D o tego 
do łączy ło się zapalen ie ślepej k iszk i O perac ja 
się n ie udała pcłw sta ły najróżn iejsze kom plika
c je . Ś m ierteln ie chora postanow iła odbyć jed
nak p ie lg rzym kę do L ourdes. D n. 14 l ipca w y 
ruszy ła w podróż. D n. 16 l ipca już pogorszy ł 
się je j stan zdrow ia do tego stopn ia, źe zda
w ało się, iż kona.

N ag ła zm iana zasz ła u chore j w czasie pro
cesji z N ajśw iętszym S akram entem . —  C hora 
zaczęła przeraź liw ie k rzyczeć, a gdy edw ie^o- 
no ją do szp ita la , okazało się, źe otw arta cd 
czasu operac ji rana nag le zab liźn iła się.

P o poddan iu sję badan iom lekarsk im za
konn ica w róciła zdrow a już całkow icie do da
w nego trybu życ ia. P ow tórne badan ia lekarsk ie 
po roku potw ierdz iły raz jeszcze, że uzdrow ienie 
je j środkam i natu ra lnem i n ieuda się w ytłum aczyć.

B. poseł i znany ginekolog w łam yw aczam i.
D onosiliśm y już o sensacy jnym w łam an iu 

do B anku G reck iego , z k tó rego skarbca w y 
k radziono 18 m iljonów drahm . W  następstw ie 
tego w łam an ia aresztow ano 300 osób .

S praw ców w ykry ł pew ien ślusarz, k tó ry 
zeznał na po lic ji, iź pew ien n ienagann ie ubra
ny jegom ość zam ów ił u n iego dup likaty trzec-h 
w ielk ich k luczy , k tó re z sobą przyn iósł. S lu - 
^arz rozpoznał w śród tych aresztow anych jed
nego k tó rym okazał się g łów ny kon tro ler ban
ku S tavros G atos, b. poseł. Jako w spó ln ika 
podał on M iko ła ja D ulgerak is, bardzo znanego 
ateńsk iego g ineko loga, oraz k ilka  innych m nie j 
znanych osob istośc i. D ystyngow anym w łam y
w aczom odebrano już 17 m ilionów drahm .

Zderzenie się pociągów pod Bordeaux.
O śm i« zabitych —  piętnastu ciężko rannych.

P A R Y Ż . W  i locy z pon iedz ia łku na w to
rek o godzin ie 1 30 zderzy ły się ko ło V ars, w  
od leg łośc i 15 hm od A ngou lem e w k ierunku 
P aryża, dw a ekspresow e pociąg i.

N a naie jsoe przyby li z A ngou lem e lekarze 
i personal pom ocn iczy , jak rów n ież w ojsko , ce
lem usuw an ia rozb itych w agonów . D otychczas 
w ydoby to 8 zab itych i 15 c iężko rannych .

N a tem at przyczyny katastro fy słychać, źe 
jeden z pociągów , m ianow ic ie pociąg posp iesz
ny Z atrzym ał się, z pow odu n ieznacznego 
uszkodzen ia, na l in jt, przyczem zan iedbano w y 
w ieszen ia na końcu pociągu kon iecznego sy
gnału . W skutek tego pociąg osobow y, jadący 
w odstęp ie 5 m inu t za pociąg iem posp iesznym , 
najechał na sto jący pociąg posp ieszny .. D w a 
P agony sto jącego pociągu w yskoczy ły z szyn , 
a dw a następne u leg ły zgn iecen iu .

PRO G RAM RADIOW Y.

Toruń —  sobota 25 IX .

6.15— 8.00 A udycja poranna
11.40 P ły ty z W arszaw y
12.15 A ktualna pogadanka ro ln icza
13.00 M uzykp lekka w w yk . ork iestry i so listów
15.00 U tw ory salonow e -- p ły ty
15.40 W iadom ości z P om orza
18.00 M orze i P om orze w l iteratu rze p ięknej
18.10 Z akończen ie audycji „P om orze śp iew a“
18.35 N asz program
18.45 W iadom ości sportow e z P om orza
23.00 T ańce i p iosenk i —  p ły ty

Toruń —  niedziela 26. IX .

8.35 A udycja d la w si
8,55 P rogram na ju tro
9.00 D zień K ole jarza P olsk iego
U .oo K oncert rozryw kow y —  p ły< ty
13.0 0 P rzeg ląd teatralny
14.0 0 R ozw ó j gospodarczy m iasta W ejherow a
16.30 P opo łudn iu przy kaw ie -- p ły ta za p ły tą
16.31 D alszy c iąg p ły t
20.0 0 U tw ory w io lonczelow e
20.25 G aw ęda w arm ińska
20.35 W iadom ości sportow e z T orun ia
21.40 W iadom . sport, ze w szystk ich R ozg łośn i P .R .
23.00 T ańczym y —  p ły ty

r»riri —  poniedziałek 27. IX .

6.15— 8.00 A udycja poranna
11.15 A udycja d la szkół
11.40 P ły ty z W arszaw y
12.15 . D ochody i rozchody w gospodarstw ie don:.
12.25 C hw ila sk rzyp iec —  p ły ty
13.00 O rk iestry i so liśc i —  p ły ty
15.00 Z utw orów F ranciszka L iszta —  p ły ty
15.40 W iadom ości z P om orza
IS .oo P ogadanka ak tualna
18.1o K oncert ork iestry S alonow ej
23.oo T ańce i p iosenk i —  p ły ty

G I E t D A ZBO ŻO W A

R edak to r odpow iedzialny I w ydaw ca 
A nton i M iloszew sk i —  N ow em iasto nad D rw ęcą.

P oznań, 20. IX . Elydgoszcż, 20. IX

Ż y to 22.25 -23 .00 23.00— 23.50
P szen ica 29.00— 30.00 29.25— 30.00
Jęczm ień brow arow y 23.00— 2^.00 22X )0— 23.50
O w ies 20.00— 21.00 20.00— 20.75

Ł ub in n ieb iesk i 12.75-13 .25 11.50— 12.00
Ł ub in żó łty 15.75— 16.25 12.50— 13,50
M ak n ieb iesk i 64.00-68 .00 61.00-64 .00
R zepak z im ow y 46.00— 47.00 46.00— 47.00
R zep ik — 42.00— 44.00
S eraderla — 16.00-18 .00
S iem ię ln iane 42.50— 45.50 40.00— 42.00
G orczyca 30.00— 32.00 27.00— 29.00
P eluszka 20.50— 21.50
W yka ta tow a — 19.50— 21.00
G roch V icto ria 20.00— 23.50 22.00— 26.00
G roch F o lgera 22.00— 24.00 22.00— 24.00
K on iczyna czerw , sur. 80.00-100 .00 8Ó .00-100.00
K on iczyna b ia ła 80.00- 115.00 90.00-125 .00

PO LECAM

W  dn iu 22 w rześn ia 1937 r. zm arł w B ogu 

ś. p.

Franciszek Marchlewski 
z N iem . Bróozia

członek Rady Gminnej Gminy Kurzętnik.
W  Z m arłym trac i G m ina w zorow ego O byw ate la i działacza sam o

rządow ego.
C ześć Jego pam ięc i!

Za Zarząd i Radę G m inną

W ójt: (— ) Banaszew ski.

K m . 856/36 i 1067/36 .
O bw ieszczenie o licytacji ruchom ości.

K om orn ik S ądu G rodzk . w N ow ym M ięście 
L ubaw sk im A lfoni Ligm aon m ający kancelarię 
w N ow ym M ieście L ub., u l. P od L ipam i nr. 18 
na podstaw ie art. 602 k .p .c . podaje do pub licz
nej w iadom ości, że dn. 27-go w rześnia 1937 r. 
o godi. 10,30 w  G w iźdźinach odbędzie się

1-sza licytacja ruchom ości 
należących do W iktora D ejczera, sk ładających 
się z 10 ow iec, 1 k ry tej pow ózk i, 1 sanek w y 
jazdow ych , 1 bryczk i parokonnej żó łte j, osza
cow anych na łączną sum ę z ł 1720.

R uchom ości m ożna og lądać w dn iu l icy 
tac ji w m iejscu i czasie w yżej oznaczonym .

N ow e M iasto , dn ia 24. IX . 1937 r.

(— ) Ligm ann, kom orn ik .

Zarząd Gminny Krotoszyny
, og łasza

konkurs na stanow isko

pomocnika sekretarza
P odan ia w raz z życ io rysem i św iadectw a

m i należy sk ładać do .dn ia 30 w rześn ia 1937 r.

WÓJT
(— ) S t. Ł ukow sk i.

B ile ty w izy tow e
w ykonu je

Drukarnia B. M iłoszew ski, Now e M iasto.

O chotnicza Straż Pożarna  
w Tylicach  

urządza dnia 26 w rześnia 1937 o godz. 15 
w ogrodzie p. K am ińsk iego , 
w iecaorem na sali p. C ip io ra
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eu

zabawę taneczną | 
na k tó rą uprzejm ie zaprasza m 

ZA RZĄ D. |

po najn iższych cenach 
najlepszy w yrób 

k ra jow y :

maneże 
młockarnie
wialnie 
sieczkarnie
pługi
brony 

kultywatory 
odkładnie-iemiesze 
oraz w szelk ie częśc i 
zapasow e do m aszyn 

parniki do parów , karto fli

kafle do pieców
w różnych ko lo rach 
i okucia do takow ych

najlepszy w ęgiel
górnośląsk i

opałow y i kow alsk i 

N.Ewertowski 
R ynek 27. T eł. 66.

handel żelaza, m aszyn ro i. 
i sprzętów dom ow ych

SKŁAD 
rzeźnicki 

z m ieszkaniem  całko
w itym  urządzeniem  w  
składzie jak rów nież 

pracow nią  
od zaraz do w ynajęcia

Z g łoszen ia do

Skw arskiego, Brodnica 
D uży R ynek 23.

P otrzebna 

dziewczyna 
do gospodarstw a w iej
sk iego .

M . Kam ionka.

P  r i m a

eksportow y, 

górnośląski 

węgiel 
po leca

STANISŁAW RO ST
N ow e M iasto 

te l. 36 R ynek 23QU


